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* Walki wojsk Rzeczypospolitej. 


Warszawa, 1 sierpnia (PAT). Komunikat sztabu ge- 
neralnego wojsk polskich z dnia 81 lipca 1920 roku. 
Od granicy niemieckiej wzdłuż Plisy i Narwi do Tyko- 


tina sytuacja bez zmiany. 


Na południe od Tykocina oddziały nasze zajęły 


rzeki 


linję 


Szliny przez Siemiatycze do Brześcia Litewskiego, 


gdzie toczą się walki na przedpolach. 
W rejonie Brodów akcja rozwija się w dalszym ciągu 


pomyślnie. 


W bitwie pod Toporowem poległ szef sztabu 


konnej armji nieprzyjacielskiej, przy którym znaleziono do- 


kumenty i rozkazy operacyjne. 


W ręce naszych oddziałów 


wpadła znaczna zdobycz wojenna w tem sztandar. z drugiej 


dywizji jazdy sowieckiej. 


Na Serecie wszystkie ataki odparto. | 
Naczelne dowództwo wojsk polskich 


Sztab generalny. 


Koalicja, a wojna polsko-rosyjska. 


O pomoc koalicji dla Polski. 
GDAŃSK, 81 lipca. (PAT) 
„Danzigier Neuste Nachrich- 


ten“ donoszą z Paryża: Wczo- fi 


rajsze posiedzenie Rady mini- 
strów zajmowało się włącznie 
kwestją polską. Wszyscy mi- 
nistrowie byli zgodni w za- 
patrywaniu, że upadek Poł- 
ski byłby dla Francji 
ciosem nie do powełto- 
wamia. Rada ministrów po- 
stanowiła zaniechać wszelkiej 
polityki, ktora by zmierzała 
do oszczędzania sowietów i 
przedsięwziąć wielką militar- 
ną akcje na rzecz Polski. Na- 
stępnie Rada ministrów przy- 
jęła do wiadomości opracowa- 
a przez marszałka Focha 
plan wylądowania al- 
janckiero korpusu eks= 
pecycyjnego w Odesie. 
Rada ministrów czeka jeszcze 
na odpowiedź ze strony An- 
glji i Włoch, 


Paryż, 1 sierpnia. (PAT). Hav. 
„Petit Parisiepy donosi, ża między 
mocarstwami sprzymierzonemi od- 
była sią żywa wymiana zdań w spra- 
wie udzielenia Polsce pomocy. „Echo 
de Paris“ pisze, że mocarstwa sprzy* 
mierzone pochwniają w zupełności 
energiczne stanowisko rządu pol- 
skiego. „Petit Journal“ i „Echo de 
Paris“ piszą, żo armja polska jest 
przejęta duchem wojennym i jest 
zdecydowana walczyć aż do końca. 


Francja wobec sowieckiej Rasi. 


Paryż, 1 sierpnia. (PAT). Ha- 
vas. Grupy parlamentarne, zainte 
reaowane w sprawia nawiazania 


stosunków pomiędzy Francją a Ro- 
sją, wyraziły uznanie dla stano- 
wiska Milleranda na konferencji 
w Span, oraz | agnienie, aby rząd 
rancuski nawiązał stosunki jedy- 
nie w tym wypadku, jeżeli rząd 
rosyjski uzna wszelkie zobowiąza- 
nia Rosji dawniejszej i zgodzi się 
na uczestnictwo w konferencji 
wszystkich państw, graniczących % 
Rosją lub powstałych na jej tere- 
nach. 


iilllerani w obronie Polski, 


Paryż 1 sierpnia (PAT) Havas. 
Przemawiając w izbie deputowa- 
nych Millerand podkreślił z naci- 
skiem konieczność utrzymania ści- 
słego związku między mocarstwa- 
mi sprzymierzonemi niezbędnego 
dla zapewnienia wykonania trak= 
tatu pokojowego dla udzielenia 
pomocy Polsce oraz dla pokrzy- 
żowania planów wojennych, a zwła 
szcza politycznych rządu sowiec- 
kiego, 


Prasa zagraniczna o rokowaniach 
polsko-sowiechich. 


Londyn | sierpnia (PAT) Havas 
spóźniony. Donosząc 0 wszczęciu 
rokowań między Polską a Rosją 
Daily Cronicle podkreśla, żó bę- 
dzie sposobność do przekonania 
się decydująco o dobrej woli rzą- 
du sowietów i o tym czy rząd teu 
zapoczątkowanych kroków nie za 
wierza wykorzystać dla rozszerze- 
nia działalności swej armji. Ang- 
lja rozpocznie rokowania z rządem 
sowieckim jedynie wtedy, gdy 
ujawuł on zupełuą lojalność. 


Paryż 1 sierpnia (PAT) Havas. 
Matin 1 Petit Parisien wyrażają 
|rzekonauie, że rząl polski nie 
podpisze odpowieduich warunków 
% rządem sowieckim i pie dopuści 
by Polska była rozbrojona, by jej 


narzucono ustrój sówłecki oraz 
zmuszono do przyjęcia granie 
mniej rozległych niż zakreślone 
przez mocarstwa ententy. 


Przed konierencją w Londynie. 


Londyn, 1 sierpnia. (PAT). Ha- 
vas, Urzędownie oglaszają, Że 
Włochy będą reprezentowane na 
projektowanej konferencji w Lon- 
dymie między przedstawicielami 
mocarstw sprzymierzonych & re- 
prezentantami rządów sowietów. 


Londyn, 1 sierpnia. (PAT). 
„Morning Post* donosi z Waszyn- 
gtonu, że w kołach politycznych 
tamtejszych panuje przekonanie, 
że Stany Zjednoczone winny być 
wezwane do uczestnictwa w kon- 
ferencji londyńskiej. Decyzja na- 
leży do prezydenta Wilsona, ko- 
niećzną jest jednak ucuwała par- 
lamentu. _ Stany Zjednoczone w 
każdym razie wyślą swego przed- 
stawiciela w charakterze obserwa- 
tora i doradcy. Zdaniem prezy- 
deuta Wilsona Polska jest ko- 


Bolszewicy nie wchodzą do Miemie. 


Nauen, 1 sierpnia. (PAT). Ra- 
djo, Wiadomości ze wschodniej 
granicy Niemiec wspominają, że 
bolszewicy przestrzegają ściśle 
neutralności Niemiec i mają suro- 
wy nakaz nie przekraczania gra- 
uicy, niemieckiej. 


Amerykańskie Informacje. 


Londyn, I sierpnia. (PAT). Ha- 
vas spóźniony. „Daily Mail* do- 
nosł % Nowego Jorku, że w ko- 
łach tamtejszych warunki pokojo- 
we bolszewików zawierają między 
innemi żądanie swobodnego prze” 
jazdu przez Polskę i zwrotu Po= 
znańskiego Niemcom. 


Ubsadzenie Sląska. 


Cieszyn, 31 lipca, (PAT) — 
Popołudniu odbyła się konferen- 
cja komisji międzysojuszniczej z 
delegatami rządu polskiego i oze- 
skiego. Na konferencji ustano- 
wionńo dwie komisje z nich jedną 
do regulowania administracji, o- 
raz drugą komisją polsko-czeską 
dlia uregulowania sprawy powrotu 
uchodźców. 

Obsadzenie Sląska przez pô- 
laków ma się odbyć w dwuch e- 
tapach, Pierwszą część obejmą 
czesi względnie * polacy dnia 6-g0 
sierpnia. Czesi mają zająć % po- 
wiatu Frysztackiezo obszar Pool- 
zą i z powiatu Jabłoskowskiez6 
obszar od granicy słowackiej po 
miasto Jabłonków włącznie. 

Polacy w tym dniu mają objąć 
powiat Bielski po Wisłę obsadze- 
nie uastępnycu terenów nastąpi 
parę dni później prawdopodobnie 


nieczną dla utrzymania pokoju eu- 
ropejskiego. 


Paryż, 31 lipca. (PAT) Havas. 
„Boeho de Paris“, zamieszcza wia- 
domość z Londynu, iż ambasador 
włoski doręczył Lloyd George'owi 
dokument z oświadczeniem, iż 
Włochy przyłączają sią do noty 
wysłanej do rządu sowieckiego. 


Węgrzy chea pomóc Polsce. 

Budapeszt, 81 lipca. (PAT). 
Na posiedzenin zgromadzenia naro- 
dowego poseł Mozer kazał na histo- 
ryczne węzły przyjaźni jakie łączyły 
Polską i Węgry 1 podniósł, że przy- 
jaźń ta powinna być utrzymana i na 
przyszłość, Mówca stawia wniosek, 
aby zgromadzenie narodowe wyrazi- 
ło Polsce sympatie w obecnej wal- 
ce, Wągry życzą sobie zwycięstwa 
Polski, rząd węgierski gotów jest 
do udzielenia pomocy, a zgromodze- 
nie narodowe spodziewa się od rzą- 
du podjęcia odpowiednich kroków. 


czeniem prowizorycznej granicy 
pomiędzy Polską a Czechosłowa- 
cją. Granicę stałą wyznaczy póź- 
niej komisja delimitacyjna, 


X zku 

Gdańsk, 1 sierpnia, (PAT) — 
Dzisiejsza „Danzigier Zeitung" o- 
głasza postanowienie tutejszych 
kolejarzy ntemieckich, którzy u- 
chwalili wstrzymać wszelkie wy- 
sylki towaru z Gdańska do Pol- 
ski nie wyłączając środków w 
żywności, %: być odpowiedzią 
na bojkót tników polskich na 
Pomorzu, którzy nie przysyłają 
ładunków do Gdańska. 


Rolszewicy przeciwko obcej 
Inierwencji. 


Londyn, 1 sierpnia. (PAT), Ha- 
vas spóźniony. Korespondent 
„Daily Mail* ze Stokholma miał 
wywiad z Krassinem, który oświad- 
czył, że rząd sowiecki nie dopu- 
ści do interwencji innych państw 
w stosunkach wzajemnych między 
terytorjami, które stanowiły część 
dawnego cesarstwa rosyjskiego. 


Bolszewicy chtą wcielić Ukrainę 
do Rosji 


Nauen, 31 lipca. (PAT). Radjo. 
Pisma niemieckie podają wedle wia- 
domości z Rosji, że Rosja sowiecka 
stoi na stanowisku zupełnego wcie- 
lenia Ukrainy, której jednak chce 
przyznać samodzielną armię. 


daia 0 sierpnia, oprócz tego ma- tan ji ieviai 
ja powstać dwie komisje złożone SIA arm; bolszewickiej, 
4 «licerów poiskich + czeskich Paryż; 1 sierpnia. (PAT), Hav. 
pod przewoduictwem oiicerów al-l Petit Farisien* omawiając sytuacją 


janekich, klóro zajmą się wyzua-|w Polsce piszą, że wedle wiadomości 


otrzymangoh od misji sprzymierzo* 
nych jedynie kawalerja sowiecka 
jest dobrze wyóćwiczona i karna, 
Piechota jest źle uzbrojona i niedo- 
statecznie zaopatrzona, Urządzenia 
tyłowe niewystarczające. Cała siła 
armji sowieckiej polega na jej zna- 
cznej liczebności. 


Likwidacja militaryzmu, 


Paryż, 1 sierpnia. (PAT), Ba- 
djo. Parlament niemiecki ye 
jął w drugiem i trzecim ozytanin 
projekt rządowy ustawy, przedło- 
żonej skutkiem uchwały w Spaa, 
a dotyczącej zniesienia obowią- 
zkowej służby wojskowej. 


- Talia dla Hiemiet. 


Paryż, 1 sierpnia. (PAT). Ha. 
vas, Senat przyjął 221 głosami 
przeciw 31 projekt ustawy w spra- 
wie zeliczki, mającej być udzielo- 
ną niemcom. 


Wose nad Ndrjatykiem. 


Paryż 1 sierpnia (PAT) Havas, 
Temps donosi za rzymską trybuną 
że włosi zatrzymają jedną ósmą 
wysp Sazeno oraz szereg innych 
punktów strategicznych, aby utrzye 
mać kontrolą nad Adrjatykiem 4 
mieć gwarancje, że Walona nie 
wpadnie w inne ręce. 


Kongres socjalistyczny w Genewie. 


Genewa, 1 sierpnia. Havas 
Międzynarodowy kongres socjali 
styczny rozpoczął dziś obrady, 
Francję reprezentują przedstawi= 
ciele nowej francuskiej partji 80= 
cjalistycznej, przeciwstawiającej 
się bolszewizmowi. 


Genewa, 1 sierpnia. (PAT) 
Havas. Rozpoczął się tu kongres 
socjalistyczny, w którym uczestniczą 
przedstawiciele Anglii, Francji, Nie- 
miec, Holandji, Litwy, Polski, Bel- 
gii, Szwajcarii, Włoch, oraz rowo- 
lucjoniści rosyjski, którzy domagają 
sią tznania obecnego stanu rzeczy. 


Nowiny w kilku słowach, 


— Budapeszteński sąd dewizyjmy 
rozpoczął rozprawę przeciw  obwinio- 
nym o zamordowaniu hr. Stefana 
Tiszy. 

— Niemoy mają zamiar zażądać 
ponownie pozwolenia na powiększe- 
nie liczby wojsk na naszych granl- 
each wschodnich. 

— Krasin przybył do Anglii na 
pokładzie angielskiego torpedowca, 

— Odpowiedź rządu  angiel- 
skiego w sprawie konferencji lon- 


dyńskiej była wysłana do Rosji 
dnia 29 lipca. 
— Na środowem posiedzeniu 


„parlamentu niemieckiego odrau- 
cono wszystkimi głosami „obu 
partji socjalistycznych wniosek 


niczawisłych socjalistów o natych- 
miastowej socjalizacji kopalń 
węgla, 


Towarzystwo Miłośników Bistarfi 


o Pożyczce Obrony 
i Odrodzenia Polski. 


Ojozyzna w ciężkiej doli obecnej, 
mając prawo żądać od wszystkich 
swoich synów bezgranicznej ofiar- 
ności, wyciąga do nich dłoń — nie 

jałmażnę, lecz ze skarboną, do 
której wszyscy wnosić winni część 
zaoszczędzonego swego mienia aby 
przy takiej pomocy módz zaspokoić 
najnaglejsze potrzeby wojska. bro- 
niącego zagrożonych granic państwa, 
Składając część swego- dobytku, 
obywatel Polski otrzyma ją bez 
uszczerbku, w tem przeświadczenin, 
że pomagając Ojozyźnie, zapewni 
Bobie i swym potomkom spokój, 
bezpieczeństwo i jaśniejszą od te- 
raźniejszości przyszłość.  Historja 
zapisze czyn ofiarny najlepszych 
synów Polski na najpiękniejszych 
swych kartach. 


Warszawa. 


(Tel, o nasz. kor.). 


Echa zamachu na naczelnika 
włęzienia. 


W znanej sprawie zamachu na 
saczelnika więzienia śledczego 
sąd wojskowy wydał wyrok, któ- 
rego mocą dwaj oskarżeni zostali 
skszani na śmierć, Głrwny wino- 
wajca Siwy umknał. 


Stolica bez alkoholu. 


Komlsarz rządu ba miasto sto- 
łeczue Warszawę wydał rozporzą- 
dzenie obowiązujące, na mocy któ- 
rego w kawiarniach, restauraejach, 

4) 
YJOTOR RAKOSI. 


Spadek. 


(Dobończenie). 


— Co pan mówi do tego pie- 
kielnego hałasu, który wyprawia 
mieszkający w sąsiedztwie kotlarz? 

chce się pan przyłączyć do 
podjętej przeciwko niemu akcji? 

— Co? w sąsiedztwie mieszka 
kotiarz? 

— Nọ, tọ już przechodzi wszel- 

kie pojęcia! — krzyknąłem zdener- 
wowany. — Wina leży nie w moim 
głosie, a w pańskiem uchu. 
t Przyznaję — odpowiedział 
Mirbeau zakłopotany — że słuch 
mój cokolwiek niedomaga, ale pa 
nu chciałbym mmo to udzielać 
lekeji francuskiego. 

— Dziękuję! Moje płuca są za 
słabe, abym się od pana mógł nan- 
czyć francuskiego. Cóż to jest? 
(l wskazałem ręką retorty, epru- 
wetyci, flaszki i naczynia z lekar- 
stwaini). 
 — To? — odezwał się profesor 
z większym jeszcze zakłopotaniem— 

zie mój własny wynalazek. Sro 
dek przeciwko głuchocie, 

— Niech pana Bóg chroni od 
dokonania tego wynałazku, nie 
Szczęśliwy starcze; nie mógłby pan 


składach i sklepach 0% dnia dzi- 
siejszego zabroniony jest wyszynk 
wszelkich napojów z wyjątkiem 
piwa pod groźbą kars do 100.000 
mk. Karze podlegają nietylko wła- 
ścieiele ale i służba. 


Łódź. 


Odezwa do obywateli I do 
włościan. 


Obywatelski Komitet Wykonaw: 
ezy Rady Obrony Państwa na Wo- 
jewództwo Łódzkie wydał wozo- 
raj dwie odezwy do obywateli i 
do włościan. W pierwszej wzywa 
i nakazuje wszystkim zdolnym do 
noszenia broni zgłaszania sią na- 
tychmiast do szeregów Armji 
ochotniczej; pozostałych, którzy 
wylegitymnują się niezdolnością do 
służby wojskowej — do wytężonej 
pracy na miejseu, 8 wiąc w Sek- 
cjach Komitetu, w propagandach 
pożyczki, w Czerwonym Krzyżu, 
w Komitecie opieki nad rodzinami 
żołnierzy ochotników i t. P. 

W drneiej odwołuiąc stę do 
Braci Włościjan, nawołuje do bro- 
ni w obronie ziemi, chat i rodzin, 
do wstępowanła do szeregów 
ochotniczych, oraz aby nie szczę” 
dziś grosza na pożyczką Państ- 
wową. 


Pozostawienie nrzędników 
na stanowiskach. 


Jakkolwiek, zgodnie z duchem 
czasu, wszyscy urzędnicy komisa- 
rjatu rządn na m. Łódź, zgłosili 
swój akces do armji ochotniczej, 
oddając się do dyspozycji władz 
wojskowych, to jednak ze wzglę- 
wówczas egzystować w tej okoli- 
cy! Bądź pan zadowolony, żeś 
głuchy. 

Z temi słowami opuściłem go 
wściekły, lecz spokojny. 

No, i jak cię przyjął ten 
gallus cantans? — przywitał mnie 
Samuel. 

— Drogi przyjacielu, on nie 
słyszy własnego głosu. Głuchy jest, 
jak kuła ziemska! 

Zbliżała się czwarta. Poszliśmy 
na podwieczorek. Grono panien 
Reinhold oczekiwało nas w bia- 
łych sukniach; w ogrodzie podano 
pożywny podwieczorek: zinmą ka- 
wę z kremem, melony, jabłka, 
gruszki, ciasto i winogrona Ja za- 
lecałem się do dwuch panien, Sa- 
mue! do trzech (było ich miano 
wicie pięć, a na podwieczorek trze 
ba było zasłużyć). 

— Niech pan sobie wyobrazi, 
kochany panie Reinhold, że są- 
siedztwo nie chce nic wiedzieć o 
wypędzeniu Slezaka. 

— Rzeczywiście? 

— Absolutnie nie! My dwaj mu 
simy dać te 600 talarów. 

My dwaj? 

Dłuższa przerwa. 

— Czy mogę zapytać, o jakim 
Siazaku mowa? — zapytał Reinhold 
całkiem niewinnie. 

No, o tym przeklętym ko- 


tlarzu, 


Poniedziałek 2 sierpnia 1820 r. 


du na ogrom pracy i potrzeby a 
ministracji. województwo łódzkie 
zwróciło zbiorowe podanie nurzę- 
dników komisarjatu. wymagsjąc, 
aby urzędnicy pozostali na swoich 
odpowiedzialnych stanowiskach. 


Skasowanie sobót angielskich. 


Ze względu na powazę chwili 
i obecny nawał pracy, w biurach 
komisarjatu rządn na m. Łódź ska- 
sowaue zostały od 31 lipca Sobo= 
ty angielskie i zajęcia trwać bę- 
dą codzievnie do g. 3i pół po- 
poło dnin. 


Godne naśladowania. 


P. Leon Krzywicki, właśćl- 
ciel kantoru wymiany przy ulicy 
Piotrkowskiej, złożył na ręce re- 
ferenta  prnsowego komisarjatu 
Rządu mk. 1050 jako przypadają 
cy procent ze sprzedaży Po- 
życzki Państwowej, na armję 0- 
chotniezą. 


Z Tow. Opieki nad Żołnierzem 
uzdrowieńcem. 

Wosoraj o godz. 6-ej popołud- 
nfu, w lokalu Giełdy łódzkiej 
(Piotrkowska 96), na zwołane ze- 
branie przez sekcją finansową Tow. 
opieki nad żołnierzem uzdrowień- 
cem przybyli liczni delegaci róż 
nych stowarzyszeń, związków 1 in- 
stytucji, celem omówienia sprawy 
podjęcia zamierzonej akcji. 

W dłaższem przemówieniu dr. 
Grabowski zaznaczył, iż dla sa- 
pewnienla istnienia i rozwoja po- 
wstałego Towarzystwa koniecznem 
jest poparcie materjalne przez 
stowarzyszenia i związki. Ponie- 
waż Towarzystwo zamierza ufun- 
dować szpital! na 200 łóżek, a m- 


800,000 mri. miesięcznie, założy- 
ciele spodziewają sie, iż sumę ta- 
ką asrori od stowarzyszeń i 
związków, które zgłoszą swój ak- 
ces. 

Po przedyskutowauiu sprawy 
obecni na zebraniu delegaci zwią- 
zków i reprezentanej społeczeń- 
stwa łódzkiego wszystkich odoie- 
ni, jednomyślnie uznali za koniecz- 
ne poprzeć w miarę sił i możno- 
ści dążenia komisji oryanizacyj- 
nej w utworzeniu lowarzyStwa o- 
pieki nad żołnierzem-uzdrowień. 
cem i wziąć udział czynny w tej 
akcji, uznając zupełną Koniecz- 
ność istnienia tego Towarzystwa. 


Dyslokacja ewaknowanych. 


Ze względu na przeludnienie 
Łodzi, wywołane czasowem prze- 
niesieniem urzędów z terenów e- 
wakuowanych, władze postanowi- 
ły, aby w mieście naszem pozo- 
stali jedynie urządnioy dyrekcji 
kolejowej Rowieńskiej, wojewódz- 
twa Podolskiego, komisacjatu rzą- 
du na miasto Kamieniec; inni zaś 
uchodźcy będą bezwzględnie wy- 
daleni z Łodzi. 


Nowe pismo żargonowe w Łodzi. 


Ukazał się pierwazy numer n0- 
wego pisma żargonowego w Ło- 
dzi, p. t. „Lodzer Volkstimme*, 
Jako redaktor podpisuje p. Estera 
Kahan, żona internowanego redak- 
tora, 


Handiarze tałszywą biżuterją. 


Od dłuższego czasu na terenie 
Łodzi operuje szajka oszustów, 
która pod pozorem wyrobów zło- 
tych sprzedaje fałszywą biżuterię 
z podrobioną próbą. Wiejy łatwo- 


trzymanie ich obliczone jest nalwiernych padło w ten sposób ofiar 


— Czyż w sąsiedztwie mieszka 
kotlarz? 

=- Oczywiście! Ten, który takie 
piekielne hałasy wyprawia! 

— Co pan mówi! O niczem 
nie wiedziałem! 

(Samuel mrugnął okiem, jakby 
chciał powiedzieć: Aha, i ten ogłuchł, 
ale dopiero, gdy usłyszał o 600 ta- 
larach). 

Byłem tak zdenerwowany, że 
chwyciłem po chwili kapelusz i 
wraz z Samuelem opuściłem to- 
warzystwo. 

— Cóż poczniemy teraz? -— py- 
tał malarz. 

— Nie odpowiedziałem ani sło 
wa, tylko zawlokłem go do Słleza- 
ka. Slezak właśnie odpoczywał, 

— Panie majster! Byłem u pa- 
na przed południem; uskarżałeś się, 
że nie możesz kupić tego domu. 
Wiesz pan, co ci powiem: W sg- 
siedztwie leży mój domek z pla- 
cem. Sprzedam go panu za 50 ta- 
Jarów i możesz się tam już jutro 
przeprowadzić. Każę go natych- 
miast przepisać na pańskie nazwi- 
sko, ale pod jednym: warunkiem... 

Podczas moich słów Slezak roz- 
dziawił gębę na podobieństwo otwo- 
ru kotła parowego. 

— Warunek ten polega na tem, 
że pan wraz ze swymi dwudzie- 


siłą, że ci, którzy słyszą, ogłuchną, 
a głusi zwariują, ; 

— Zgoda! — krzyknął Slezak i 
uderzył z taką siłą w moją dłoń, 
jak gdyby była ona wykończanym 
kotłem. Potem kazał wszystkim 
ośmiu latoroślóm przedefilować 
przedemną, przyczem każda okazy- 
wała mi swą wdzięczność całowa- 
niem po rękach | nogach. 


Jeszcze tego samego dnia pod- 
pisaliśmy umowę, Slezak zapłacił, 
a ja przeprowadziłem sią do Bu- 
dapesztu z Samuelem, portretem 
mego chrzestnego i innymi rupie- 
ciami. 

Po pięciu dniach spotkałem 
Reinholda w stolicy. 

— Ah, kochany pan sąsiad! 

— Były, proszę pana, były. 

— Tem lepiej dla pana. Niech 
pan sobie wyobrazi, ten straszny 
Slezak... 

— Jaki Slezak? 

— Przeklęty kotlarz... 

— Jaki kotlarz? 

— Ależ ten, którego pan chciał 
każ 

— Ja chciałem kiedyś źć 
jakiegoś kotlarza? Pan śni zhybal 

— A więc — żachnął się Rein- 
hold — ten kotlarz, o którym pan 
teraz nic nie chce wiedzieć, pracu- 


stoma częladnikami trzy dni i trzyjje od pięciu dni bez przerwy w 
noce pracować będziecie z takąldzień i w nocy. Moja żona i cór- 


Poszukujemy zdolnego - (nej) 


buchaitera=|(ki) 
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PRENUMERATA: 


Miesięcznie Mk, 


ŁBzTanicą 


+ 


pisma, 3 


Bacznnść kupcy i palacze! 


Przyjmuje od 9-1 pp. | od 
3— wiecz, 
Ut. Rozwadowska 4. 


~ 


35—. Kwartalnie Mk 105.—, Za odno- 


szenie dopłacn się Mk, 5.— miesięcznie. Prenumerata 
przez pocztę miesięcznie Mk, 45—, Kwartalnie 185,—, 
Mk. 60— miesięcznie. 


- Redaktcr i wydawca Marceli Sachs. 


tala 


Prema Sukien: 
lalce i$-ka 


Piotrkowska X: 69. 
003—1 


biurow, 


gta". 


m 


piesta stenotyplstka-ma- 
szynist:a, pomocnica 
buchaltera, oraz zdolna 
biuralistka z praktyką 
poszukuje po- 
sady. ‘Oferty sub. „Bie- 
001—4 


H eczarnię lub sklep Eu- 
pię; tylko urządzenie 


iałek Izrael zgubił psa- 
szport niemiecki, wy- 
dany w Lodzi. 3—3 


pn ABB aaa S ZEG 
pistek Matka zgubiła pa- 

szport miemiecki, wy- 
dany w Łodzi.  004—3 


jgabiono patent hon- 
dlowy, wyst. na firmę 


dzu. 


Wia m 


Hes Józe! Szuel zgu- 
bił paszport niemiecki, 
wyd. w Łodzi, 
oskowicz Sucher Berek 
zgubił paszport nic- 
miecki, wyd. 


gz ska Oscylja zgub, 


Hr 304 


rą, płacąc za falsyfikaty duże pie 
niądze. 

Handlarze wymykali się z pod 
czujnego oka policji. Wczoraj je- 
dnak udało się policji zdemasko- 
wać na Placu Wolności małżon- 
ków Stefana i Władysławę Stasiń- 
skich, zamieszkałych przy ul. Cym- 
mera 17, którzy trudnili się han- 
dłem falszywą biżnterją z podro- 
bioną próbą. 

Aresztowanych osadzono w wią: 
zieniu. Policja poszukuje współni- 
ków tego procederu. 


Obława. 


Wozorajszej nooy uruchomtono 
liczne oddziały  fonkcjonarjuszy 
policji łódzkiej, które dokonały 
szczegółowaj rewizji we wszyst- 
kich hotelach i pokojach mmeblo- 
wanych. 

Aresztowano kilkadziesiąt o~ 
sób wśród nich podejrzane tndy: 
widaa, oraz dezerterów. 


Ofiary: 


złożone w Rdm. „Głosu Poal”. 


Na „Bikur Cholim*. 


Eliostwo Rabinowioz m. 100 857 
Maksostwo Witkind m. 100, 356 


Na sieroty po wojskowych. 
D-stwo Goldberg mk. 100.— 363 


SETRESCZETNNEMACŚ | 
Kupujcie 
Pożyczkę 
Odrodzenia! 
o orraa ria CSi aE 


ki leżą w nerwowych atakach, oto- 
czenie ucieka. 

— A i pan ucieka, jak widzę? 

— Właśnie przybyłem do pana. 
Wymów pan temu człowiekowi, 
wypędź go z willi. 

— Niestety, sprzedałem willę i 
nie mam z nim nic wspólnego. 
gdybym nawet chciał. 

— A więc żegnam. 

— Pozdrowienia dla córęczek. 

Następnego dnia wybrałem się 
do Slezaka, pochwałiłem go za cał- 
kawite wypełnienie warunków kup- 
na i prosiłem aby przynajmniej 
raz miesięcznie powtarzał nocną 
awanturę. Przyrzekł mi to, a na 
odchodnem zapytałem: Panie Sle- 
zak, czy ma pan jeszcze niechrzezo- 
ne dziecko? 

— Niebawem! — odparł zaro. 
zumiale. 

— Zaproś mnie pan na... chrzest- 
nego ojca! 
© — Zgoda! — i uderzył z całej 
siły w moją dłoń. 

(Biedna jest latoroś! Slezaka, 
której jeszcze niema!) 


Tłomaczył G. W. 
KONIEC, 


(j7egoweki Alter zgubił 
Po niemiecki, 
wyd, w Łodzi, 988—3 
ję binowicz Mojżesz sgu- 

Siera | wyd. w Łodz 
288] WIE ZO, 
forenovajg Mojsze Nu- 


014-3 
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> URE. am |-. oao ECA o m 
„ Zwyczajne: 2.50 fen. 24 wiersz nonparelowy jednoszpa'towy. Drobne: 40 fen. sa najmni 
OGŁOSZENIA s 406 Mk. Poszukiwanie pracy 30 fèn. wyraz. Nadesłane: przed tekstem 8.00 Mk. w iekświe io Mk. 


o tekście 5.00 fen. za wiersz nonp. (str. 5 szp.). Neiro 
ręczynowe i zaślabinowe po Mk. 150 po tekście. Za t 


logi: 350 Mk. zą wiersz nonp. (str. 3 srp.) 
ermin, druk ogłosz. | ofiar adm. nie odpowiada 


W drakarni „Głos Polskieco* Pa 


asf 


